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■71Q 27ft- t t  ŚŚ. F lo ren tyn  B. i  G aweł.
-  ł  V  Izraeli:  dziś p o c z ą te k  św ią t  Kuczek.

D arow iznę  R sr :  1 ,3 0 0  na s t a ły  fun d u sz  dla K ( 
ł a  K a ted ra ln e g o  d y ecez j i  P od la sk ie j  w Ja n o w ie , p rz e z  
A le x an d ra  i Józefę  z f fo ie w ó d z k ic h ,  m a łż o n k ó w  D ą- 
b row skich , uczyn ioną ,  R a d a  Aduiin is tr :  z a tw ie rd z i ła .

Zapow iedziane  na dziś ż a ło b n e  N ab o żeń s tw o  za d u ­
szę  ś. p. A n ton iny  z L achn ick ich  R o m a n ,  o d b ę d z ie  
i ię  iu l ro  o godzin ie  l i t e j  z r a n a  w Koście le  X X .  K a r ­
m el i tów  na Lesznie.

S tro sk a n a  Zona po s t ra c ie  k o ch an eg o  MęŻs , s k ł a ­
da p u b l ic z n e  podz iękow anie  z dz iećm i,  osobom , k tó r e  
fcyły ła s k a w e  Jego c ia ło  o d p ro w ad z ić  na w ieczny sp o ­
c zy n ek ;  za co niech im BÓG n a d g ro d z i  M a r ja n n d
P u liko w ska .

B iuro  f f ’a rs i:  O ber-ł o u c m a /s tra .  Ignacy  B u d re ­
w icz  wychodziec z czasów ro k o sz u  1831 r . ,  ro d e m  
z K e jd an  (w L itw ie) ,  b y ły  uczeń  W arszaw :  p o l i te ch n i­
c zne j  S z k o ły ,  u m a r ł  w P a ry ż u ,  pozostaw iw szy  t a m ie  
12 0 0  franków w kassie  oszczędności.  Pon iew aż  w e d łu g  

z a w i a d o m i e n i a  M inis t ra  sp raw  zagranicz:  we F ranc ji ,
M atka  i B ra t  ś. p. B udrew icza,  k tó r z y  m a i ą  p raw o  do 
sukces j i ,  znajduią  s i ę  w K ró les tw ie ,  p rz e to  wzywa ich, 
a żeb y  s p a d e k  powyżej  w ym ieniony  ob jęl i .  (G. P o l . )

W  na$f£f>uiącą Sobotę  w h o w e j R esursie  b ęd z ie  w ie- 
c zó r  z ta ń ca m i}  zacznie się o godz: 8 -e j .  B ile ty  b ędą  
wydawane we C zw artek  i P ią tek .

Uiszczając się z na leżnego  rz e te ln o śc i ,  u p rz e jm o śc i  
i ta lentowi uczczenia, sp o m n iem y ,  iż szanow ny teuii 
p rz y m io tam i  R z e ź b ia rz ,  tu i za grani  ą o beznany  g . u n . 
townie  ze swą sz tu k ą ,  P. A dam  Z e lt t ,  m ieszka  p rz y  
u l i c y  A lex an d r ia ,  w dom u pod Nrern  2 6 7 2 ,  o b o k  dzie- 
dz ińcu  K o p e rn ik a .—  A -  K -

M ło d y  W ir tu o z  r  oi tep jan is ta  K a z im ie rz  H  e r n ik ,  
k tó re g o  ta len t  tak  sp raw ied l iw ie  chw alono ,  a ten ż e  ta ­
l e n t  wzrasta  o lb rzy m io ,  w ty ch  dniach da K o n c e r t  z ło ­
żony  z w yborow ych  d z ie ł  zn ak o m ity c h  K o m p o z y to ró w .
O szczegó łach  doniesieni.

W c z o ra j  w R e d a k c j i  K u r j e ra  dla k a le k i  S. z ło żo n o  
b ez im iennie  k i lk a  sz tu k  s ta re j  b ie l izn y .

K up cy  / / 'a r s z a w s iy  ra cz y n a ią  i u i  pow racać  z t eg o ­
ro czn eg o  ia rm a rk u  L ipsk iego . N ie k tó re  nawet t r a n s p o r ­
ty  d ro b n ie jsz y ch  i p i ln ie jszyc ii  p rzed m io tó w  do ubran ia  
d am sk ieg o  i m czk ieg o  iuż  przy b y ł y .  W  swoim czasie i 
za p r z y b y c ie m  re sz ty ,  op iszem  ie d o k ła d n ie .  T y m -  
czasem  donosim  o g ó ł o w o , źe  m a te r je  w deseń  m a u ry -  
fa ń s k i  i a ra b sk i  są ieszcze b a rdzo  w m odzie ;  p r z e p y sz -  
ne  są e sz a rp y  ax am i tn e  p rz e ra b ia n e  ty m  spo so b em  z ł o ­
tem  i s r e b r e m .  C h u s tk i  d łu g ie  m ę ż cz y z n ,  ozdobione  
są o lb rzy m ie j  w ie lkości  haftami lub p rze rab iam aiń i ,  a

te  co do nosa są u ży w an e  ( f u l a r y ) ,  desen iam i h e r a l d v .  
czn em i.  D esen ie  k a m iz e lek  b ę d ą  po d o b n o  po  na jw ie J  
ksze j  części w pasy .  *

W  okolicach R a d z y m in a  3 m il za P ra g ą ,  w r o k u  
1 7 9 7 ,  w y d a r z a ł a  się osobliwość k tó r e j  by liśm y św iad- 

aini.  W e  wsi s ł u ż y ł  L eśn iczy ,  k tó r y  będąc  na po-' 
Iowaniu zo s ta ł  s k a le c z o n y  p rz e z  ło s ia }  we wsi są s ie ­
dn ie j  M okre, D z iew czy n a  p io rąca  k o sz u le  w p a d ła  w wo- 

ę i w y d o b y to  ią  p raw ie  b e z  Óuszy; we wsi g ra n ic zą c e j  
zwanej  B u d a , n a p a d ł  na go sp o d a rza  ż e b r a k  m aią -  
cy  ru d ą  b ro d ę ,  ż ą d a ł  i a łm u ż n y ,  a n ie o t rzy m a w sz y  
w spaic ia ,  r a n i ł  nożem  tegoż  gospodarza ;  we wsi zw an e j  

u zo w a tk a ,  E k o n o m o w a  p o k łó c iw s z y  się z m ęż em  t a k  
go w y b i ła  po  tw a rzy ,  że d o s t a ł  k i lk a  o g ro m n y ch  g u zó w  
WC. 7 ! '  .f*.o b l ,sk ,e j ZWi,nej Z a w a d y ,  dwaj  ro d z e u i  Bracia

aby zachować ostrożność w czasie łowów abv • ś*1’

b ra te rską .  R o w ^ iT z^zd arM  'i1™*"'?'"*6 Sli,le miłość 
j o d u ,  że  j te raz  w ydarzy ły  fc
W kram  tutejszy m smutne sku tk i a nawet śmierć z p r  £  
czyny niezgod domowych, nieostrożności i p i i . ń t f & J  

Jan P e le ry n , lat 30 liczący, rodem  z Pruss, Katolik , 
bezżenny, dawniej służbą  trudniący sig, a od ro k u  be 
żadnego zatrudnienia zostający, 5c ic-krotn ie  p rzez  Po- 
licję aresztowany, niedawno z Domu badań, a ostatecz- 
me Domu p rzy tu łk u  i pracy uwolniony i transportem  
do miejsca stałego zamieszkania do Pruszkowa w ysła ­
ny, potaiemme wróciwszy do Warszawy, w nocy z d 
2go na 3ci b . m., uięty został pod Nrein 1079 przez 
miejscowych stróżów, gdy zab ie ra ł  się do odrywania 
zamku wozowni, w której iest sk ład  korzeni i różnych 
napoiow; (m ia ł  przy  sobie świece i zapałk i) . '  Pieć lilie 
s.ęcy temu z tegoż miejsca przyaresztowany,n zo s t i ł  
będącrtaowczas obw in ionym 'o  kradzież' cukru  znaczne!

(akHS“ d0,,“ł"
Do Składu nu t muzycz: F r :  Spiess i Q„Xłi-

r OT,  n „  TT ’ . 01  t e P-, n u m e r  k a ż d y  p a
z ł .  3Vz. R osellena , F a n ta z ja  « tem atów  o p e r y  Ż y d ó w ­
ka  m i e w e g o ,  dz: 7 1, zł.T. T e g o ż  F a n ta z j ,,  z m o ty ló w
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Ś-ej  C f . C y l j i ,  A. M o ń tfo r ta , dz: 74,  na sam fortepj: ,  w P etersburgu  3go b. m. o dp ły n ą ł  do K ro b s ta d tu .
z ł . 6. F o ssa ,  Transcr ipt ions,  na śpiew ulubiony T ieh -  Xżę  K teve la u d  zakazał  swoim dzierżawcom pozwolić
seria, na fortep:,  zł. 3. A r tó ta , Fantazja z motywów o- w swoich dobrach zdejmowanie planów na koleie że-
pery -Łucja z Larnerm oru , przerobiona na baset lę przez lazne. —  Gazeta h a m b u rg ska  pow tarza wiadomość o
B o k m iih la , zł .  7. ok ropnym pożarze w K a n to n ie  25go Maia. Płomie-

In- ty tu t  Optyczny J. P ik a  przy ulicy Podwal Nr 522 ,  nie wybuchłszy w teat rze oga rnę ły  otaczaiące zabudo-
znajduiąc niekiedy utrudzenie w t rafnym dobrże oku-  wania,  a nat łoczona Publiczność,  w przes t rachu n i em o-
larów dla n . bywalących takowych,  w chwili kiedy ci do- gąc wydostać się przez  iedyne tylko wyjście,  została
znaią mocnego k a ta r u , cierpień hemoroid dnyćh ,  bólu s t ratowaną,  uduszoną lub spaloną; oko ło  2 , 00 0  t rupów
głowy zbicia krwi pochodzącego,  albo też si lnych wzru- legło przy tej katastrofie.  —  P. de L a ra  3go b. m.
szeń umysłowych,  lub też gdy zachodzą inne złudzenia z łoży ł  Królowej  i l lustrowany hebra j ski  ka l enda rz ,  o-
optyczne,  ogłos i ł  tedy iuż ki lkakrotnie  nietylko na te 
p r z y pa dk i ,  ale dla ogólnego ustalenia akuratności  I n ­
stytutu Optycznego,  że każde okulary w t ymże Insty­
tucie nabyte,  a nieuszkodzone,  zamienia na dogodniej­
sze;  inieszkaiącym w Warszawie w 8 ,  a na prowincj i  
w 14tu dniach. Pomimo to, wydarzyła  się osoba z pro­
wincj i ,  która  w miesiącu Lutym r. b. nabywszy w In­
stytucie Optycznym okulary z soczewkami b łęki tnemi ,  
wymagała  dnia 12 m. b. odrobienia iej z obbwiązku bez­
p ła tn ie  iednej soczewki w miejsce s t łuczonej ,  ulrzy- 
inuiąc z na t r ęc twem, że Op tyk  iest odpowiedzialnym 
za t rwały wyrób szkieł .  Dla zapobieżenia podobnym 
nadal  n ieprzyiemnym wypad kom ,  oświadćza Instytut  
Optyczny,  źe nie ma żadnego obowiązku po 9eiu mie­
siącach napvawiac bezpła tnie  o k u l a r y  uszkodzone,  i Ola 
tego też ponawia powyższe uwiadomienie.  Jeżeli je­
dnak taż osoba i każda inna udowodni  stan ubóstw a  swe­
g o ,  tedy na prośbę i ugizecznione post ępowanie,  od­
bierze ni* tylko wprawioną soczewkę ,  ale i całe  oku- 
lary g r a t is , iak to notorycznie  doznaią w Instytucie Op ty ­
cznym liczni ubodzy.

Kurs  wczorajszy:  Listy zastawne nowe,  za 100 *ł. 
od r .  sr.  14 k. 85 (zł .  99 )  do r.  sr: 14 kop.  8 7 1/* 
(z ł .  99 gr.  5); wartość kuponu k.  18^/s.

Z wczorajszego powtórzenia w Wie lk im Tea t r ze  mi­
st rzowskiego dzieła P u s ty n ia , Lubownicy w zniosłej  
muzyk i  byli nader  zadowoleni,  k tór ą  nie dość iest raz 
s łyszeć aby odkry ć mnóstwa miejsc sprawiających praw­
dziwą przy iemność. Te a t r  b y ł  napełniony.  W  czasie Ba­
letu Z im ow e za b a w y , JPP.  Tarczy n ow iczow ie  wykonali  
taniec zwany P o lk a ,  i zostali przywołani .

A n g l j a . —  Dwór  na początku przyszłego miesiąca 
uda się znowu na parę miesięcy na wyspę TJajt. —  
Na statku B ły s k a w ic a  na k tó rym grasuie lo t ta  f e b r a , 
znajduią się ieszcze dwaj Lekarze  zabrani z M a d e r y } 
władze szpitalu w P o rtsm u c ie  pos ł a ły  nastatek świeże 
l ekar s twa;  od tego czasu n ikt  więcej nie zachorował.  
Chorzy  przeniesieni zostaną na inny statek nie będą ­
cy w służbie,  a rekonwalescenci  na 2gi. —  Rząd  t u ­
re c k i  pozwoli ł  statkom handlowym nawet w nocy pr ze ­
bywać ciaśninę D a rd a n e ls k ą . —  p .  B lo m fie ld  Poseł

f iarowany Panu M o n te fio re ; Królowa i Xżę A lb e r t  
wynurzyl i  swoie zadowolenie.

F ra n c ja . —  Królestwo B elg iccy  5go b. m. p r z y ­
byli do S t .  KLu. Xżę  M ontpensier  (Mąpans je)  Igo 
b. in. f regatą parową C om er  wróci ł  z wschodu do T u- 
lo u u , a 5go b. ni. do P a r y ż a ; w T u lon ie  podzięko­
wał  za ofiarowaną mu ucztę.  —  Z M a r s y l j i  piszą,  że 
D o n  K a ro l  i iego Małżonka 3go b.  m. mieli z tąd  od* 
iechać l ądem do Jcu u i, z kąd  dalej odjadą do P a le r ­
m o. —  Potwierdzi ła się wiadomość o klęsce F rancu­
zów pod dowództwem Pułkown ika  B erth ie r  (Ber t je ) ;  
niebawem 25go z. m. wysłano z O ra n u  oddział  woj­
ska pod dowództwem Jenerała  K orte. A b d e lh a d e r  u- 
kaza ł  się znowu w okolicy L a l l i  M a g r n i j  dywizja 
T lcm ezenu  pod dowództwem Jenerała  C a va ig n a c  (Ka* 
wajuiak) wyruszyła przeciw n i e m u .—  Jenera ł  C /ian- 
g a ru ie r  (Szangsi-nje) ma być mianowany Guberna to ­
rem prowincji  O ranu . —  Bej lu n e la ń sk i  w okólniku 
do Konsulów europ: ,  znowu oświadczył  że dla tego nie 
uznał  Konsula Austrjac: Pana K oster, ponieważ tenże 
nie miał  listów wierzytelnych wprost  do Beia, ale do 
P o r t y . —  Dziennik m a rsy ls k i  z apewnia ,  że Maroka-  
nin Ben S e rru r  nie iest awanturnik i em,  ale ist i tnie 
pochodzi z znakomitej  rodziny.  Kademu U szd y  po ­
leci ł  niedawno piśmiennie,  aby z swoiej stadniny wy­
da ł  konia synowi Kapitana A r n a u d  (A rn o ) ,  a Kadi 
to zlecenie s p e ł n i ł . —  Podług  ogłoszonych teraz kon ­
t raktów,  Alexander  D u m a s  zobowiązał  się rozmai tym 
gazetom w ich felietonach,  w przeciągu 5 lat wydru­
kować 90 tomów, za co pobiera 315 ,000  fr. Wp i s  
kont r aktów kosztował  7 ,000 fr. —  Aresztowano kil­
ka osób poślakowanych o sf - łszowanie stęplów. —  
Aienci g ie łdy paryzki ej  za pośrednictwem swoiego Syn ­
dyka przedstawil i  Ministrowi skarbu nadużycia w spe­
kulacjach akcjami  kolei  żelaznej,  oraz prośbę do po­
łożenia tymże tamy.  —  Xżę  K em ours  (Nemur )  3go b. 
m.  wyprawi ł  łowy  na iejenie w S z a n t i l i ; ieleń został  
zagnany w wodę,  Xżę  Z u e w il  wpakował  mu pierwszą 
k u l ę ,  a chłopcy myśliwscy do reszty go dobili. —  
Przed ki l ką  dniami umar ła  Pani G endarm e  (Żandarm) ,  
wdowa po bogatym właścicielu hamerń  w Ardenach
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Z ie j  spadku 15 miljonów fi-., odziedziczył syn Mini- 
stra handlu Leon C u n in  (K june  Gr>dę) 2 1/* miljona, 
a Autor K .ro i  D id ier  (D idje) do 4ch mil jonów. —  
R o l s z y l d o w i e  7go b. m. mieli znowu wnieść 10 mi- 
Ijonów fr. >»ko l i s t ą  ratę z po lyczk i 200  miljonów. 
—- Królewicz Francuzki X ł ę M ą p o n s je  wracaiąc r. S ta m ­
b u łu ,  odwiedził w .-Renach. Króla G reck iego , i b y ł  
przez’ tego Monarchę i iego Małżonkę uroczyście przyj-  
mowany; zwiedził tameczne osobliwości oraz i okoli­
ce a ni'zv połegnaniu , Król wręczy ł dostojnemu go- 
ściowi O rde r  ZBA W IC IELA. —  Jeden z F abrykantów , 
k tó ry  rozpoczął fabrykę p łóc.enek w R u b a ix ,  w roku 
1828 z k a p i t a n  3 ,000 franków, posiada teraz z pracy
. “ 1. „  swoim przem yśle  zarobiony maiątek,.  w y ,rw . ło .c .  w

" 'T u r n e y .  -  N C E S A R Z O W A  R ossyjska i W . Xię-
* i c z k ^ O Ł O A ,  3flg> z. m. p rzy b y ły  do Iu sb ru k u , 

” . nwitane zostały przez austrjackiego Ministra
gdzie p , .  pi'qaelm ont (F ikelm on),  Posła Cesar- 
stanu 1 - .r ipuo Hrabiego M edem  i Gubernatora T y-  
sko-iossyjs f jra n d is ,  oraz Feldm arszałka Porucz: 
ro lu  U 1’’ 1 T e g ' i  dnia wieczorem p rzy b y ła  do
Barona v i e ln» L ig n ic k a . —  Donoszą z B e r l in a ,  
^ ,S\ K W  XifS»a Albertowa P ru ska  zaprosiła N. CE- 
i e. p z ó \ V E  R o s s y j s k ą ,  aby iadąc w dalszą podró l ,  *a- 
* A1 . •* j 0j kilka dla wypoczynku w willi S o m a riva ,

rzez Jej Król: W y  sok ość na brzegach iezio- 
posia a° Ĉ we W łoszech).  N. PANI przy ję ła  te zapro- 
, 8 hom o  ^  g udowę Klasztoru XX. K a p u cyn ó w  w sto- 

■■ in 0 u U Obywatele złożyli znaczne ofiary, 
licy ’ ^ y s z ł y m t -  budowa będzie ukończoną.
tak, IZ W I°  r ___  Xiął.ę Ribesko  rozwiódłszy się

^ " S a n ą  M a łżon ką ,  wszedł w powtórne śluby 
z swo.ą o h ?  l esko. 9 g 0  z. m. na cześć tych zaslu- 
z Xię*n^ n  * ' |nlicv w> prawić w 3ch miejscach uczty,

s . . - .ó b .
8 ‘ (.,• __  W ir tuoz  L is z t  w czasie terazm ej-

B ° zm a i Oj • Wniósł toast m-slępuiący: «Piię za
SzCJ uczty ie  W37yłtkich Studentów uni-
* R e c k i c h ,  doszedł najświetniejszej karjery ; n.m test 
Wc,S J l / f ć /  . ■—  W czasie straszliwego p o la ru  w H am - 
l i t Anglik p i s z ą c  list z mieszkania domu który  ,u*

„i’ ły  p łom ien ie , t e , ni go słowy zak o ń czy ł :  ,,Co
OS l U '  iak ok ropne  p ó łc ie n ie ;  36 godzin bez go- 
“  W,t o d v  1 2  b e z  ładnej potrawy,,.  T o  przypom ina 
lenia b ' 0 ^ ’  ł o ł n i e r z a  , k tó ry  op.su.ąc klgskę
słowa flainandzK g „W ystawcie  sobie nasze

s" oith - s6ł b,ez s o l u -  smutne położenie, najpospolitsze w mo-
M ó j  I w i l a  sz^fuiemy. . - Mój P rzy-
wie naszej, k lo tem  p a „dostaniesz na ptwo,

—   .

Przyiacielu,, , mówi przechodzący do ulicznika, „ k a lg  
cię wziąść do kozy, iak mnie ieszcze raz tak popchniesz, a 
«Mój Przyiacielu,, ,  mówi Sędzia do ł o t r a ,  «na ten raz 
iesteś uwolniony dla b raku  dowodów; lecz ieśli n iezaprze- 
staniesz twoich sprawek, będziesz niezawodnie wisiał. » —  
W e  LwoW ie chwalonem iest nowo urządzone K a syn o . 
W  opisaniu tego miejsca, są następuiące szczegóły , za- 
sługuiące na naśladowanie : „Prócz przedpokoiu  i ga r­
deroby do składania sukien zwierzchnich, są dwa poko- 
ie do czytania dzienników, ieden z pomiędzy nicłt dla  
lubowników czytania bez dymu tytuniowego. Kanapy i 
fotele elastyczne,czarną skórą wybite, wzywaią do p rzy -  
iemnych marzeń poobiednych z dziennikiem, wonną 
lu lką  i swobodną myślą. W  iednym znowu z pokoiow 
iest bilard,równie p iękny  na oko iak i starannie do u l y .  
tk u  ustawiony. Są nareszcie i dwa pokoie do g ry ,  c i­
che, spokojne, iakby naumyślnie wyszukane dla p raw ­
dziwych amatorów powalnego wista, k tó rym  na większą 
pociechę powiedzieć m o lem y , l e  łoiowe świece zu p e ł ­
nie z Kasyna usunięte, zastępuią ulubione M illy .  A gdy 
o świecach mowa, nie molem y przemilczeć ogólnego 
oświetlenia apartamentów modnym teraz sp iry tusem , 
k tórego światło gazowe wychodząc z licznych a k sz ta ł­
tnych lamp i kandelabrów, wydaie się pysznie. Zgo ła ,  
Za ło lyc ie le  nic nie zapomnieli , z tego wszystkiego, cze­
go ty lko czy dla p o ły tk u ,  czy dla wygody w dzisiejszem 
łyciu  w ym agam y.—  W  P ila w y  w P ru sa ch , ły ie  Ko­
bieta 4 7 - letnia nazwiskiem Katarzyna K le in fe ld l ,  k tó ­
ra tak  iak poczciwy Szymon Terreueuve  (ISiedny R y ­
b ak ) ,  wyrwała z łona śmierci przeszło  300  osób, g iną­
cych na morzu. Kiedy bywa burza prezciwa ta Niewia­
sta siada w łó d k ę  i przebiega ca łą  p rzes trzeń  nadbrze-  
ł n ą  tego miasta, niosąc pomoc tam gdzie  tego potrzeba  
wymaga. R ząd  P ru sk i i k ilka  innych ob darzy ły  tę  
niewiastę zaszczytnemi medalami, a Municypalność P i -  

la u s k a  mianowała ią obywatelką honorową tego mia­
sta. Gdy Katarzyna K le in fe ld t  pokazuie się na ulicy, 
wszyscy przechodzący kłaniaią się iej z uszanowaniem, 
starzy marynarze podaią iej przyjacielską r ę k ę ,  a m ło ­
de dzieci rybaków, k tó rym  nieiednego ocaliła ojca, k lę -  
kaiąc całuią ią w kolana i nogi.

S Z A R A D A .
Pierwsze drugie zawsze z kości,
A kto do okazałości
Lub do zbytku miał ochotę,
Miewał srebrne, albo złote.
D rugie trzecie, poczet ludzi 
Który się najraniej budzi.

W szystko  razem,
Jest obrazem 

Gdy nam stanie przed oczami,
Jednych wzrusza a drugich nudzi swemi łzami.

(Zeszła Szarada K asieńka ).
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PRZYJECHALI do W ARSZAW Y.
B e re n t  Andr: O by:  z P ru ss ;  Boiarski W oje :  U rzęd: z M a r je n -  

feadu; C h ry ch o ry  S p i ryd jon  Radca z G ob: G rodz ieńsk : ;  Lo«ve 
Gust:  O by: z W ilna;  W en iłow icz  K a n in :  Pu łkow n:  z Słonima;  
W e r n e r  Józ :  Urzęd: z M edyolana .  (G . P . )

DOIIESIEXU:
Dnia  19 (31) Paźdz ie rn ika  r. b. odbędzie się o g: 12., w Biu­

rze  Komisji  Rządow ej  P rz y ch :  i S k a rb u ,  p rzed  Referen:  Stanu 
D y re k t :  K ance la rj i ,  g łośna l icytacja, na w ieczyste  w y d z ie rż a ­
w ienie  P R O P IN A C J I  razem lub częściowo, we wsiach W iśn ie ­
w ie ,  Kamionce i T u rk u ,  w Pow iecie  S tanisławow skim w Gub: 
W arsz aw sk ie j  po łożonych .

Je d n a  O B L IG A C JA  U dzia łow a na z ł .  300,  i ieden C e r ty ­
fikat lit: B, na z ł .  200, znalezione przez S tzuźa  Bankowego, 
odebrać  można od Kasa je r a  G łównego Banku P o lsk ie g o ,  za  
udowodnieniem.

D R O Ż D Ż E  suche prasowane, sztucznemi nazwane, k tó re  są 
bardzo  użyteczne  żak do Gorzelni iako i wszelkiego rodzaiti 
Ciasta* sprzeda ią  się w samej F a b ry c e  wsi K rasnowoli  G. W y -  
c z o łk i ,  i n  P. W ic h m a n a w  W arsza:  p rzy  ulicy Z ło te j  Nr 1495; 
funt nie drożej iak po zł. 2 gr. 10, w S k lep ie  zaś w Rynku S ta ­
rego M iasta  pod N r  63, funt po  zł. 2 g r .  12. Zarazem zaw iada­
mia ta F a b ry k a ,  źe u rząd z i ła  własnym kos/tera  dla dogodności 
P P .  P ie k a rz y  i Cukiern ików w W a rs z a w ie  będących,  B ryczkę  
t C z łow iek iem  do rozwożenia  tych D rożdży ,  p rzez P. W ichm a-  
n &4 « ie  sp rzeda iąc  także d roże j  funt, iak po zł.  2 g r .  10,.

P o dp isana  W d o w a ,  p ragnąc  i nadal za trzymać względy ł a ­
s k a w y c h  J W W .  Panów, M A GAZYN ś. p. M ęża  mego ro b o ­
t ą  za trudn ia iącycb ,  przy  i ę ł  ani nowego uzdatnionego P r o w i ­
z o ra ,  k tó ry  w tych dniach w róciw szy  z P a r y ż a ,  p rzy w ió z ł  
«. sobą najświeższe Mody i najgtrstowniejsze T o w a ry ,  oc/.em 
mam zaszczy t  J W W .  Panów zawiadomić,. S i w i ń s k a .

UJ N ow o wystawiona O B E R Ż A  tuż p rzy  szosę fabr.y- 
| S  czno-KaJiskiej,  między Miastami Pabianice i <Eask, 

w każdym  czacie iest  do wydzierżawienia; . Dalsze 
wiadomości udziela Dominjum Dobroń.

W  dniach 29  i 30 Październ ika  r. b.. w dobrach 
Zelizna dziedzicznych J  W .  Józ e fa  Dunin B orko­
w skiego ,  położonych  w Pow : R adżyńskim  Gub: 
Lube lsk ie j ,  po  s ta łych  nader umiarkowanych ce­

nach z  wolnej r ę k i ,  sprzedane zostaną z stadniny 80 K O N I  
różnego w ieku ,  najwięcej po O g ie rach  R ządów ych  pochodzą­
ce, a m ianow icie :  1) O g ie rów  2 - letnich sz tuk  4; 2)  K laczy  
2  i 3^1etnićh sz tu k  29; 3)  W ałachów  % i 3 - le tn ich  sztuk 21; 
4)  Klaczy od lat 5 do 1Q sz tuk  26. Konie te w każdym 
czasie we wsi Kozłach ,  w w yżej  wspomni Pb ych Dobrach o- 
be jrzeć ,  i o cenie u podpisanego dów ied i ieć  się można.

I ng .e jra l  e b e n ,  Rządca.
Są do wynaięcia  każdego czasu w domu p rz y  ulicy Podwal 

N r  505, 1) dwa S K L E P Y  z stosownem pomieszkaniem, z k tó ­
rych  ieden iako narożny przy- samym ta rgu  i J a tkach  rzeźni­
czych, na S zynk  lo b  Skład  W odek, iest  nader k o rzys tny ;  2) 
SALA obszerna z dwoma pokoiam i,  do zabaw tańcuiący cli, 
lub iuny iaki zakład  F ab ry czn y ,  a łbo na z w y k łe  mieszkanie 
użyteczna. Są przy  tern i mniejsze poie-dyncze Stancje.

W e  wsi S ^ i t i fy  i„a fe) w P ow iecie  W a r s z a w s k im ,  o 2*/2 
m il i  od W arsz aw y  \ y + roi|; od Karczew ia ,  nad W is łą  po ­
łożonej ,  leslt do.nabyci*, 2a bardzo um iarkow aną cenę,  M E O -  
C A R N lA  z  S IE C Z K A R N IĄ ,  w d o b r y m  ieszcze stanie , z wszel-

kiemi przynależnemi rekw izy tam i.  Bliższa wiadomość o* 
gruncie u R/.ądcy, a lbo w W a rsz a w ie ,  na ro g u  ulicy D łu ­
giej,  w Handlu P. Koelichcna.

B A N K  P O L S K I .
Wr nas tępstw ie  obwieszczenia sw ego z dnia 7 /1 9  Sierpni* 

t. b co do sprzedaży D ó b r  D RO BIN  w Gubernji  i O kręgu  
Płock im  położonych.

Bank podaie do wiadomości powszechnej,  że pozostawiona 
w e d łu g  obwieszczenia  tego summa p rzy  gruncie  na lat  12, 
pozostawioną będzie  Nabywcy na d łuzszy  p rzec iąg  czasu, to 
iest na lat 20.

W e d łu g  tego p rzysz ły  Nabywca mieć będzie  pozostawio- 
ną przy  gruncie  do sp ła ty  w ciągu la. 20 z p rocen tem  5 °/0 

Summę R sr .  45,000 ieżeli  nabędzie całe Dobra 
ditto  R s r .  22 .000 ditto Klucz Drobiu,
d i t to  Rsr.  8 000 d i t to  , ,  Swierczyn.
d it to  R s r .  15,000 d i . to  „  Krzeczanów.

Co do innych w arunków , te pozosta ią  też same iak w ob 
wieszczeniu z duia 7 /1 9  S ie rpn ia  r b.

p r e z e s ,  Radca T a jn y ,  J .  T ym o w ski  
Naczeln ik  Kance la rj i ,  Ł u b ko w sk i . 

B A N K  P O L S K I .
O g łasza ,  źe w dniu 22 P aździern ika  (3 L is topada)  r. b. za 

czywaiąc od godziny 11 z rana, w mieście S ie w ie r /u ,  Pow: 
Olkuskim Gub: Radomskiej ,  w domu P. Kem pkiewicza  w ła  
gnyni, przed  Naczelnikiem Z ak ład ó w  Górniczych O k ręg u  Z a ­
chodniego,  lub p rzed  iego Zastępcą ,  odbędzie  się publiczna 
in plus licytacja na spr/.edaż rozmaitych S przę tów  i N arzę­
dzi .do F a b ry k i  Machin po trzebnych ,  iako to : T o k a rń ,  W a r ­
sz tatów, Modeli,  Sz tendrów ,  C y l in d ró w , M ło tó w ,  Piln ików, 
S z r u b ^ z t a k ó w ,  S przę tów  Kowalskich ,  i innych tym podobnych 
p rz e d m io tó w ,  tudzież  rozm aitych  częśęi niekompletnych 
Machin.

P rzedm io ty  te par l jam i sprzedaw ane  b ędą  więcej  daiące- 
mu, k tó ry  postąpioną p rzez  siebie cenę, obowiązany będzie 
zaraz p rzy  l icytacji  gotowizną zapłacić , i p rzedm io ty  z a k u ­
pione natychmias t  zabrać.

Prezes ,  Radca T a jn y ,  J .  T ym ow ski. 
Naczelnik Kancellar ji ,  Łubkow ski.

Z  odw ołaniem się  do ogłoszen ia  w K urjerze  
Nr 269, o p rz y b łą k a n y m  W A Ż L E  kasz tanow a­
tym  w Kolonji W a w e r ,  nadmienia się n iniejstem, 
że tak o w y  nie do Gaiowego T a u b e r ,  lecz do 

AiUterji  w Waw rze  p r z y b łą k a ł  się; tamże dotąd znajduie się ? 
i od Dzierżawcy A us te rj i  odebranym  być może.

Dziś rano c iep ła  s topni 3. W czo ra j  w południe  7.
T E A T R  W I E L K I .  J u t ro ,  3ci raz P u styn ia .  79 ty  raz S t y

r y j  czy ko wie.

|  Niżej podpisany,  u trzym niący  p rzez  lat  k ilka Z ak ład  J 
; P iwa Bawarskiego pod znakiem K opern ika ,  w domu dawniej  i 
j T o w :  Pr/.yiació.ł  Nauk, przen iosłem  takowy do domu iw a-  I 
.1 n e g o  Petyskusa ,  na te raz W g o  Brunweia ,  pr/.y u licy Sena-2 
t torsklej N° 473 lit :  B, i tamże nadal istnieć będzie  pod zna- s 
j k i e m  W a lh a la .  D o g a d z a i ą c  zaś życzeniom Szanó: Gości,  I 
Ydostać będzie  można codziennie w mym Z ak ładz ie  św ieżych |  
1 P R Z E K Ą S E K  na gorąco i zimno. Dopóki zaś nie nastą- ( 
j .p i  S p rz edaż  P iw a  B aw arsk iego ,  tymczasowo służyć b ę d ę !  
1 Szano: Publiczności w ys ta łem  PIVAEM Owsianem, Zwyczaj-  i 
j W m ,  i zwabem K E J Z E R  B1ER. K azim ierz  G uzow ski. *


